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Kraków 22 czerwca. 

Równócześnie prawie z notą którćj treść 
podaliśmy wezoraj, W. Pórta wysłała okólnik 
w którym: 

Minister spraw zagranicznych turecki pospiesza 
zawiadomić: swych ajentów dyplomatycznych, ipo- 
leca im oraz, aby donieśli o tóm dworóm zagra- 
nicznym przy których są uwierzytelnieni, że W. 
Wezyr. Mehmet Kuprisli pasza odebrał polecenie 
od Sultana, aby prowadził osobiście śledztwo w pro- 
wineysch chrześciańskich państwa w Europie. We- 
zyr opuścił ju} Stambuł, i odda się ważnćj pracy 
powierzenćj jego energii i zdolnościom, jakiemi się 
odznacza. Równocześnie wysyłą Snłtan komisyę pod 
przewodnictwem wysokiego dygnitarza do Syryi, aby 
tam takża ustanowić rzeczywiste śledztwo o madu- 
życia, jakich się dopuszczano. Minister spraw za- 
granicznych pochlebia sobie, -że - gabinety ocenią 
pośpiech Porty, aby zadość uczynić ich przedsta- 
wieniom i wytępić złe, którego skutki tak bardzo 
przesadzono, w Samym jego; zawiązku. 

Oto treść okólnika. Nie wiemy, jak go 
oceniły gabinety ale dzienniki w ogóle były 
zadowolnione. Ciesząc się że kwestya nie 
idzię dalej, że Się zawiesi, widziały tylko 
nowe przedłużenie pokoju z téj strony. Są 
one wyraźnie zdańia Timesa, że lepszy po- 
kój choćby najdroższy niż jakąbądź wojna. 
Opinia publiczna przyklasnęła komisyi, tak 
jak przyklaszęła w r. 1856 przyjęciu. Tur- 
cyi w poczet państw europejskich, bez wzglę- 
du, że tak jak to przyjęcie może być tylko 
pozornóm , również i komisya do niczego nie 
może doprowadzić. o, -+ a 

W pierwszem uniesieniu radości, że spra- 
wa się odroczy, nie zwrócono nawet uwagi 


na to, iż w poleceniu czyli firmanie sułtań- 
skim do Kuprisli paszy pi zaj „o 
chrześcianach* ale tylko „0 poddanych pań- 
stwać w ogóle. Tu zaś chodzi U chrześcian 
jako takich, i prędzej czy później sprawa 


dni następujące po 


MERI. Icod LPAELN 


Ze zbliżającym się ím Lipca zapraszamy do| ta: na chrześciańskim 


gruncie stanąć musi, 
Stawia = firman, stoi 
właśnie pozostać na 


bo na tureckim jak ją 
ona ciągle, i dla tego 
nim nie może. | 

Podniosły także dzienniki z przyjemnością 
wiadomość z Journał de Constantinople; 
który zaraz po wysłaniu okólnika powyższe- 
go pisał: „iż zdaje mu się pewną być rze- 
czą, że konsulowie zagraniczni będą mogli 
zasiadać na radach utworzonych po miastach 
z powodu objazdu W, Wezyra*, 

Z tego, jakeśmy pisali, Rosya by tylko 
skorzystała , ale Znając przebiegłość wscho- 
dnią , niedowierzaliśmy temu oznajmieniu, cho- 
ciaż je czynił dziennik prawie urzędowy. Jakoż 
niedługo, ale zawsze w tydzień dopiero potóm, 
tenże dziennik odwołuje stanowczo pomyłkę, 
która, jak pisze, wśliznęła się w namer jego 
z 31g0 maja. Cały ustęp dotyczący , obe- 
cności konsulów na radach, jest zupełnie 
mylny, Misya W. Wezyra odnosi się wy- 
łącznie do spraw wewnętrznych prowincyj 
panstwa, 
innych stosunków z W. Wezyrem, tylko 
takie, jakie istnieć muszą między tak wyso0- 
kim dygnitarzem a ajentami: mocarstw z W. 
Portą zaprzyjaźnionych i sprzymierzonych.“ 

Obecność konsulów rzeczywiście była nie“ 
podobną. Widzieliby zbyt. wiele, a możeby 
i protestowali. Na to Porta jako. państwo 
europejskie przystać nie może. IKomisya speł- 
znie na niczem , ale potrwa czas ńiejaki. O 
to też idzie. Kto wie, jaka będzie wtedy 
chwila polityczna, gdy wyjdzie na jaw, że 
się komisya na nic nie przydała?.... Rządy 
świata należą do pojętnych flegmatyków (le 
monde est auc phlegmatiques intelligents) 
miał wyrzec największy w tćj chwili poli- 
tyk na świecie... 


ińorespondeneya Czasu. 


pan b Wiedeń 21 ozerwoa. 
, C Dzisiejsze posiedzenie ogólne Rady państwa 
nieodpowiedziało wprawdzie oczekiwaniu tych, któ” 
rzy spodziewali się, że hr. Cląm-Martinic wniesie 
kwestyę zasad, lecz było bardzo żywem co do 
dyskasyi, lubo takowa Ograniczoną została do 
ustawy hypotacznćj. Z powodu wystąpienia hr. Bar- 
koczego z Komitetu złożonego do rozbioru tój 
ustawy, Arcyksiąże Prezes zapytał: czy Rada Psń- 
stwa chce wziąść pod dyskusyę, © ile tn ustawa 
ma należeć ' do jéj obrad lub do reprezentacyj 
Prowincyonalnych, albo czy należy zsniechać zu- 
pełnie rozpraw ssgadniczych, i pozostawić ' ro- 
zbiór ustawy Komitetowi. Hr. Sechen, wniósł na 
to, żeby Rada Państwa zdecydowzła wybrać na 
miejsce hr. Barkoczego iunego członka do Komi- 
37i 1 gdyby nad zasadami dyskutowała, to chyba 
wtedy, kiedy te zasady z powodu budżetu, przez 
Komitet z 21go postawionemi i do dyskusyi przed- 
łożonemi zostaną. Jest to widocznis, odroczenie 
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ksandra II zrażać nie powinien ton prawdy, wy- 


Część Literacko - Artystyczna. sier zez z uszanowsniem ku niemu i miłością 


PRAWDA 0 ROSYI 
podług Księcia Dołgorukiego. 


Niedawno temi, czytaliśmy w publicznych pi- 
samoch, że w Paryżu żyjący ksiąta Dołgorutov 
wydał © Rosyi dzieło, zwracające powszechną u- 
wagę. Dzieło to rozeszło nię terąz j nosi tytuł: 
La vćritó sur la Russie par le Prince Dolgorouko. 
(Paryż A. Frank; Berlin A. Asher et Cons. 1860)— 
w rzeczy Samój silnie to wypowiedzianą prawd». 
Postachajmy przedmowy : 

„Objiwiozój woli Cesxrza Alekszndra II z3- 
wdzięczyć należy, że Rosya wstępują obsonia na 
drogę koniecznych reform — reform zdolnych ję 
jedynie uchronić od politycznego potopy, i osł- 
kiem naturalnie nasuwa się nam mnogą ilość kwe- 
styj, których należyte i spokojne rozstrzygnięcie 
tylko za pośredniotwam publicystyki nastąpić mo- 
że— a publicystyki bezstronnćj I na serio, wolećj 
całkióm od wszalkih panegiryzmów, wszelkish 0- 
aobistych, urzędowych i półarzędowysh względów. 

„Poświęcającego się tyle za kraj, Ossarza Ala- 


„Niektórzy z ziomków mówią: „Nie należy od- | skićj, 


słaniać obcym prawdy na koszt Rosyj, trzeba przed 
niemi ukrywać rany kraju." Ale to, według na- 
szego mniemania, gyrzeciwia się zdrowemu roz- 
sądkowi,! godności i szozeroemu pniryotyżmowi, 
Aby 6 głębokim zgorszeniu nióspominać, jakiém 
każdego prasa o człowieka przejmuje kłamstwo, 
trzebaby być obdarzonym niermierną dozą zaro- 
zumiałości i Wiary w możebność zamydlenia oczów 
osłomu światu, Publicystyka fest jedynym środkiem 
zbawienia dla Rosyj... r 


„O Rosji może tylko pisać Rosyanin, bo nasz 
kraj nis jest podobien do żadnego innego kraju, 
a jego historyczny pozwój zawisł od zupelnie wy- 
jtkowych okoliczności. Ale z powodu oenzury, a 
mIAROWIGIA OSNEUry rzsyjskićj, która dwie niewy- 
lsozalne cierpi słąbośi: tohórzostwo i głupotę, 
kuiątkę o Royi moina tylko w oboym drukować 
kraju. W Rosyi lekają się i niecierpią publicysty- 
ki stronnicy faknyi watącznój, która gdyby miała 
otwarte pola do działania, zdolnęby była kraj za- 
lać potopem politysznym — i biurokraci, ta za- 
gorzała podpora, ten wieczny doradz34 wstaszne- 
go stroanaictwa ze swoją wzajsmną adoracyą u- 


przeto konsulowie nie, mogą mieć |; 


podzielanią politycznych 


LisTY reklamacyjne 
EG" Nam 


tylko dyskusyi, którąby wywołał był dzisiaj wnio- 
sek hr. Clam-Martinica i nawet krok parlamen- 
tarmie logiczny, gdy Komitet 21, wybrany wła- 
śnie został na to, żeby przy rozbiorze budżetu 
kwestyę zasad politycznych i administracyjnych 
postawił i do dyskusyi ogólnej przygotował. Wnio- 
sek ten hr. Szechene przyjętym zogtał po dysku- 
syi dość długićj, a do Komisyi na miejsce hr. 
Barkoczego wybranym został p, Pętrinio z Buko- 
winy. Co do samćjże ustawy hipotecznćj wytoczy- 
ła się następnie znowu ogólna dyskusya nad uży- 
teoznością takowój i zaprowadzęniem hipotek w 
w języku niemieckim lub w językach krajów ko- 
ronnych. Z tego powodu R Starowiejski zrobił 
Ministrowi sprawiedliwości tóry na dawniejszem 
posiedzeniu utrzymywał, że księgi hipoteczne w ję- 
zyku większości mieszkańców prowadzonemi być 
powinny, bardzo słaszne zapytanie, dlaczego w Ga- 
lioyi i w Krakowie *) gdzie większość ta jest pol- 
ską, księgi hipoteczne sę prowadzone po niemie- 
oku. Hr. Nadażdy odpowiedział, żę on o tem roz- 
porządzeniu w Gelioyi nic niewie, P, Starowiejski 
dodał, że usunięcie tego rozporządzenia byłoby 
tem pożądańszć dla Galioyi, iż jéj ludność widzi 
w języku najgłówniejszą rękojmię swój narodo- 
wości. P. Polański poparł to oświądczenie. 
Następne posiedzenie ogólne nieoznaczonę. 


Poznań 19 czerwca. 

Wozoraj odbyła się dość rzadka na nieszczęście 
w naszych czasach uroczystość poświęcenia no- 
wego kościoła w Legiadzi pod Wschową, w do- 
brach hr. Kęszyckićj. Kościół ten z wielkim 
kładem i staraniem, piękny jako dzieło Prini, 
w kilku latach zbudowanym był pod dozorem sr- 
obitektów z nad Renu, Tak arcybiskap,, jako i 
biskup, tudzież znaczna część kapituły i więlka 
liczba duchowieństwa, pośpieszyli na miejsce uro- 
czystości onegdaj osobnym pociągiem kolei po- 
znańsko-głogowskiej; spodziewano się tam także 
Ks, biskupa sufragana wrocławskiego. Dacho- 
wieństwo dekanatu licznie zebrane witało Ks. ar- 
oybiskupa niemal na wszystkich stacyach kolei od 
Poznania do Wchowy, ale zdaje się, że pogoda 
nie służyła samemu obrzędowi poświęcenia, bo od 
dwóch: dni; nieustają prawie nawałne deszcze. 

Cały świat polityczny ma w téj chwili oczy 
zwrócone na Baden-Baden: jedni się niepokoją, 
drudzy gniewają na ten zjazd tak nieprzewidzia- 
ny, ale co pawaego, to, że sam jeden Cesarz Ns- 
poleon ma klucz téj zagadki. Dzienniki pruskie 
pocieszają się, kładąc nacisk na to, że z Cosa- 
rzem Aleksandrem odbył się zjazd po wojnie 
krymskićj, z Cesarzem Austryi po wojnie wło- 
skićj, a z Księciem Rejentem odbywa się przed?.... 

Zabawną czytaliśmy w Posner Zig temi dniami 
polemikę, Przed dwoma dniami doniosła ona, że 
apostata, a dziś tłómacz urzędowy policyi poznań- 
skićj, p. Post, znany z jnterpelacyi posła Niego- 
lewskiego,, przechodząc ulicą rycerską, ugrdzony 
został kamieniem przez nięznajomego. Otóż ten 
Post zsprzecza w tój samój gazecie, a Redakoya 
mimo tego drukując jego zaprzeczenie nie odwo- 


*),W Krakowie mimo dawniejszych wzorowych ksiąg hipo- 
teczńych w języku polskim utrzymywanych, zaczęto w nich 
używać języka niemieckiego od roku 1855 to jest od czasu 
zniesienia kodeksu cywilnego francuskiego, a: zaprowadzenia 
nowój' organizacyi sądowćj, (Przyp. Red. Cs.) 


rzędowego kłamstwą i tajemniczości to kłamstwo 
Pony hedre Y 
„Najbardzićj się z4ś boją publicystyki europej- 
a bardzićj iie jaki gj innój, publicystyki w ję- 
zyku francuskim, najznajomezym jętyku w oałym 
świecie. Z tego Wynika, ża chcąc dotknąć lub wste- 
oznój partyi lub biąrokracyi, trzeba śię zwrócić do 
publicysty. franouskićj.* , 

le z przedmowy. Aby scharakteryzować sta- 
nowisko wydawcy, wyjmiemy znowu ze str. 336 
sąd o znakomitym. pisarzu rosyjskim Hercenie. 

„»Organem ząagranicznój prasy xosyjskiój nej- 

większego dóznającym rozgłosu jest publikacys p. 
Hsroena w Londynie. Imie Hercen zjednało sobie 
w oałój Enronie sławę, należącą się mu słasznie 
za prawdziwie znakomity talent i prawy charakter 
tego wymownego pisarze, którego styl żywy i u- 
oinkowy, wszystkich zachwyca. Dalecy jesteśmy od 

i opinij p. Heroena — on 
jest socyalistą; my zaś formę rządu konstytucyjną 
i ograniczenie - monarchiozną uznajsmy za najle- 
DSzę. Laoz trudno odmówić sprawiedliwośsi nie 
tylko znakomitemu talentowi p. Hsrosna, ale jego 
wysokićj gozciwości i rzadkiój w naszych ozasąch 
bszintereszwności, Biurokracya rosyjską i kama- 
rylla deagoby oóniły względy v. Horda a, gdyby 
tylko, choóby uajdzożćj nabyóish mogły u niego, 


|rujące bieżącemi wypadkami, idee, które 


g 


Rok 1850. 
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łuje doniesionego wydarzenia, ale je owszem 
stwierdza. 

Jarmark wełniany, jak się spodziewano, aoz 
bardzo dobry co do cen, mnićj był świetnym go 
do ilości zwiezionćj wełay, a zwłaszcza 00 do 
zjazdu obywateli z prowincyi, z powodu, że naj- 
znaczniejsza część produkowanćj wełny, naprzód 
sprzedaną została, 00 smutnym jest dowodem złe- 
go stanu finansowego kraju. Korzyść podwyżki 
cen, wpłynęła więc głównie do kieszeni spekulan- 
tów. W Wrocławiu również jak i wszędzie, gdzie 
się targi na wełnę ck he, , ilość wełny mniej- 
szą była niż lat poprzednich, a że producenci nie 
uskarżsją się na złą wagę, dowodzi to, że w o- 
góle chów owiec się zmniejsza, ustępując innym 
gałęziom przemysłu gospodarczego. 

Hr. Pūokler, minister rolnictwa, raw temi 
dniami w Księstwie różne roboty publiczne w to- 
warzystwie wioe-prezesa rejencyi p. Mirbacha. 


Wrooław 20 ozerwoa. 

t Zjazd badeński zajmuje całą prasę europejską. 
Niepodobna i korespondentowi pominąć go mil- 
czeniem. ie jego jednak niezmiernie jest tru- 
dne, dlatego że niezmiernie jest łatwe. Telegraf 
niepozostawia mu nic więcej do doniesienia; dziś 
bowiem nie już sam goły wypadek, lecz i drobne 
okoliczności jego podsje on do wiadomości pu- 
blicznój. Niezadługo przyjdzie do tego, że dzien- 
niki będą tylko spirami depesz telegraficznych. 
edatórom i korespondentom pozostanie tylko 
praca 'przelewania tego materyała w formę opo- 
wiadania historycznego — praca niełatwa, jeśli 
w opowiadaniu tem mają przebijać się idee kie- 
e po wię- 
kszćj ozęści trzeba dopiero odgadywać. O zjeździe 
bądeńskim ileż w tych kilku dniach dzienniki nie. 
napisały? Jestże między niemi który, coby był 
wykazał jego wiarogodne pobudki, ocenił znacze- 
nie i wysnul prawdopodobne następstwa. Prasa 
każdego gabinetu, każdego prawie politycznego 
stronnictwa inaczćj się na wypadek ten zapatruje. 
Nie moją jest rzeczą, czynić przegląd wszystkich 
br: see: rrepa Ograniczam się tylko do prasy 
P J- l 

Spostrzegam w nićj trzy różne kierunki. Prasa 
fsodalna czyli reakcyjnego stronnictwa, które o 
główny organ jest Kreuzzeitung, krzywo s oglą 
na zjazd ten, uważa go za hołd oddany (Pea 
wi Francuzów, i porównywsjąc go z zjazdem ôr- 
furokim za Napoleona I, widzi w nim raczćj do- 
wód poniżenia, jeźeli nie hańby, dla Prus i Nie- 
miec, niż oznakę narodowój godności i polityczne- 
go zaszczytu. Zachowanie tychże możebne tylko 
jest w przymierzu z Austryą, która Kreuzzeitung 
usilnie popiera, niemnićj w odwróceniu się od sy- 
stemu liberalnego, który Prusy, na nieszczęście 
swoje i Niemiec, narzucić starają się wszystkim 
państwom Związku niemieckiego. Prasa liberalno- 
konstytucyjna, którą można nazwać i rządowąc 
wieloe zadowolona jest z badeńskiego zjazdu, 
i wróży sobie z niego nietylko zabezpieczenie na 
dłagi czas pokoju europejskiego ale i przyspie- 
szone pod jego wpływem rozwinięcie się instytu.= 
cyj liberalnych, oraz ostateczne utrwalenie się 
tychże jak w Prusiech tak w Niemczech, a w sku- 
tka i dokonanie popieranych przez Prusy reform 
w samym Bundestagu. Prasa ta cieszy sie stano- 
wiskiem Prue, osięgniętem przez zjazd badeński 
w Niemczech i w obeo zagranicy, Stanowisko to; 


lub coby lepszóm było dla nich ; 
Sidh pablik ej gdyby p. Hercen 
dzie wiele szozegółów, nieznanych może p. Her- 
cenowi... = Befok m. „powtarzómy, że pomimo 
SprZeCENOŚCI. politycznych opinij nie jeste- 
śmy w stanie oddąć GABY mnich iwośoi talen- 
tom, PEER i wytrwaniu jego. Pan Hercen ogła- 
sza Od ozasu dO Qzagu zbiór p. t. Głosy w Rosyi, 
ź P : 
w którym to zbiorze je nadesłane sobie ar- 
tykuły (8my tom wkrótce ma się ukazać). Od roku 
1855 wydaję corocznie jeden tom p. t. Gwiazda 
źnocy. Co cztęrnaście dni soda zaje w Londynie, 
po rosyjsku pisany dziennik, pod nazwą Kożokoć 
Dzwon), do którego od ostatnich miesięcy 1859 r, 
ołączonym bywa dodatek Pod sud (Pod sąd); 
w tym dądatka wystawia na publiczną ohydę i 
zniewagę, dokonywane w Rosyi berprawia i pod- 
łości, W stanie barbarzyństwa i przekupstwa, w ja- 
kie obegnie sẹ 1y i rządy rosyjskie popadły, „Dzwon“ 
jest sądem kasacyjaym opinii publioznéj; niespra- 
wiedliwe wyroki sądów zostają tam rozstrzygaię- 
tomi; „Dzwoa* prześladuje niegodziwości urzędni- 
ków, bez względu jakie wysokia stanowisko zaj- 
muję i jaki mają kredyt u dwora, A przez suro- 
wą uozoiwość nie waha się p. Herosn drukująo 
oskarżenia, i obrony drukować... 


„Nieszczęśli wi, uciśnięni, nie znajdojący w Ro- 


n Tae 
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CZAS z Soboty 23 Czerwca 1860. 


z, 


chociaż po dziś dzień moralne tylko, jest, wedle 
jój zdania pierwszym krokiem do dyplomatycznój 
i militarnój unii Niemiec. Nio Prasy do polityki 
państw pośrednich, lecz państwa te rychlój ozy 
późniój skłonić się muszą do polityki Prus, która 
wedle nowego oświadozenia Księcia Rejenta, uczy- 
nionego do zgromadzonych niemieckich królów 
i ksiątąt, pozostaje niezmienną, mając na celu nie- 
naruszelność krajów niemieckich na zewnętrz ili- 
beralne reformy na wewnątrz. Trzeci kierunek za- 
zapatrywania Się na zjazd badeński przedstawia 
prasa liberalno demokratyczna. Ona dość lekko 
oały ten zjazd traktuje. Niewierzy ani zaręczeniom 
pokojowym danym przez Cesarza Napoleons, któ- 

niezawodnie tego właśnie nieobjawił, i niepo- 
wiedział otwarcie, co rzeczywiście miał na myśli, 
ani oświadozeniom zgody i przyjaźni królów nie- 
mieckich, którzy powróciwszy do domu tak samo 
konspirować będą przeciwko Prusom, jak to dotąd 
czynili, Wedle prasy téj, któréj organem najwię- 
céj rozpowszechnionym i najzgrabnićj redagowa- 
nym jast berlińska Volkszeitung, cały ten zjazd 
badeński okaże się w skutku bez żadnego resl- 
nego dla Niemiec rezultatu; dla Napoleona był 
on zsś o tyla tylko pożądanym, aby. dać po- 
znać światu, że na stanowisku swóm nie jest 
izolowanym, i że dynastya jego, mimo wszelkich 
legitymistycznych intryg, w najlepszćj znajduje się 
zażyłości z wszystkiemi dynastyami europejskiemi. 
Czas pokaże, który z tych kierunków więcéj się 
zbliżył do istotnego stanu dzisiejstćj sytuncyi eu- 
ropejskićj. 


% 18 czórwon. 
Dziś o wpół do jedynastej Cesarz wrócił z Ba- 
den i przejechał przez bulwar sebastopolski, uds- 
jgo się do Fontainebleau. Było na Bulwarach 
wiele narodu i były liczne okrzyki. Masy paryz- 
kie są gorące i wiele rozumują. Jak rozumują? 
to rzecz inna. Cesarz zatrzymał się parę godzin 
w Paryżu i przewodniczył radzie ministrów a po- 
tem udał się do Villegenis odwiedzić chorego księ- 
cia Hieronime. Dzienniki paryzkie mało wdaję się 
w domysły o znaczeniu zjazdu w Baden. Inaczej 
postępują dzienniki angielskie. Times i Morning 
Herald pioranują na zjszd. Morning Chronicle pio- 
runuje także, ale nio na Francyą i na Prusy, lecz 
na książąt niemieckich, którzy nie chcą dotąd po- 
średniotwa. orning Chronicla jest dość 


Pary 


Opinia M 
ważną. Anglia musi patrzeć złem okiem na zjazd 
w Baden, skoro podczas zjazdu ogłosiła raport o 
obronie narodowej i skoro w tym samym ozasie 
królowa Wiktorya poleciła narodowi modły i ży- 
cie surowe. Mówiąc o polityce kontynentalnej, 
miałem zawsze na pilaej uwadze usposobienie i 
siłę Anglii, bo od Anglii wiele zależy. Niedawno 
Morning Post odezwał się dumnie i pysznie o sile 
Anglii. Szczęściem, że jego pycha nie ma podsta- 
wy. John Wilks, były korespondent Daily News 
wykrył w Constitutionnelu prawdziwy staa Anglii. 
Anglia ma zaledwie 30,000 wojska, flota jej nie 
jest groźną, obrona krajowa wymaga 290 milio- 
nów franków, finanse są w deficycie, Iadya i Chi- 
ny wiele ją kosztują, a Stany Zjadaoozone zao- 
strzają swój system protekoyjny na handel. Pan 
Wilks wyznaje, że z czasem jadność Włoch obróci 
się na szkodę Anglii, bo wzmocni rasę latyńską 
i stworzy marynarkę włoską, która złączona z fran- 
cuzką, może odegrać ważną rolę na morzu Śród- 
ziemnem. Pan Wilks dodaje, że opinia w Anglii 
mało baczy na następstwa wykrywane przez to- 
rysów i że jest zapamiętale za jednością Włoch, 
za którą mają być whigi. Takie zapomnienie by- 
łoby szczęśliwe, ale tak sią zupełnie nie dzieje. 
Times uosobistniający opinią, jest wprawdzie za 
jednością Włoch, ale Morning Post reprazentująoy 
whigów, jest za odłączeniem się od jedności Sy- 
oylii. Francya nie była za jednością Włoch, ale 
skoro Anglia dała do niej pobudkę, za nią być 
musi i trzeba się spodziewać, że dzięki zmysłowi 
politycznemu Garibaldego, nie da się odosobnić 
Sycylii. Mimo różnicy polityki whigowskiej od 
franouzkiej, trzeba pragaąć utrzymania się gabine- 
tu whigowskiego. Whigi mają tę zalstę, że byli 
zawsze za polityką liberalną na zewnątrz, kiedy 
torysi byliisą za polityką przeciwną. Co do po- 
lityki wewnętrznej, obie te partye zgadzają się na 
jedno i starsją mię utrzymać system istniejący. Pan 


syi sprawiedliwości udają się do „Dzwonu*, który 
treść ich uoiemiężenią i niedoli publicznie rozgła- 
sza. I w najodleglejszój prowinoyi Rosyi przebie- 
ga z rąk do rąk Ozasopismo p. Heroena, który 
sbio w naszym KTAJU zasłążył na najrozleglejszą 
i najzasłażeńszą popularność, 

„Napróżno rząd rosyjski będzie zmieniał i prze- 
rabiał przepisy swojćj OSRZUry; napróżno zmie- 
niać się będzie w swój WOWNętcznćj polityce pięć 
lub sześć razy do roku; NAPrÓŁłno liberalne wy- 
rażenia ozdabiać będą jego 5%0wa, które w oboych 
czasopismach wydrukuję, SkOFO u siebie w domu 
ma sprzedsjny i znienawidzony GO grantu zarząd 
i prokuratoryg. Wszystko to będzie tylko przyczy- 
miało się do coraz większego Wzrostu prasy ga- 
granicznej. Przykład ostatnich, % Po ych nie- 
Bzozęść lat panowania Mikołaja dowodzi najdo- 
kładnićj, że surowość, nawet okrucieństwa nie gą 
w stanie nigdy stawić zapory wprowadzaniu i o- 
biegowi zakazanych książek. Zamiast wię Prowa- 
dzenia daremnej i poważnemu państwu nieprzy- 
stojnój walki, byłoby tysiąc razy lepiej zostawić 
Rosyanom prawo dyskusyi umiarkowanój i w Sto- 
sownej formie kwestyj wszelkich kraj obchodzą- 
cyok. Zaieść cenz'rę, ustrnowić wolsość druku 


St. Maro Girardin tłamaczy w Debatach oofaięcie | wielu, fabzykanci mają się wstrzymywać od pracy 
billa reformy przez potrzebę utrzymania w poko- |głównie dla tego, że reforma handlowa zmieniła 
ju wnętrza Anglii i gotowania się do akoyi ze- ich zwyczajs i wprowadziła ich w niepewność. Co 
"Tłamaczonie to nie obejmuje oałości | się dzieja we Fraacyj, dzieja 


wnętrznej. 

przyczyn, które sprowadziły upadek billu. 
Garibaldi organizuje się w Sycylii. He. Ksawe- 

ry Branicki zsprzeczał w Espdrance, 


Sycylii. Zaczyna się ruch w królestwie neapolitań 
skiem. Kslabrya ma być bliska powstania. Potwier- 


dra się, że misya pana Martino do Fontainsbleau sta Paryża weźmie tytuł „ministerstwa paryskiś- 
mniejsza jak dziś | go - 


się nie udała. Jaką ona była? 
o to. Zapewne król neapolitański przyrzekł prze- 
prowadzić radykalne reformy. Ala ostatnia godzina 


jaż wybiła. Reformy są już zbyt późae. Taki to emerytalne miejskie. Prełskt polioyi p. Boitelle 


skatek straty oZasu. Jenerał Liamoricióre mote się 


nie utrzymać w Ankonie i moža się oofaąó do | zostania, ale zostania ograniczonę do samćj policyi. 


Rzymu. Francya ma posłać konsula do Florenoyi. 


Wystarczy to za uznanie przyłączenia księstw wło- | na 
skich do Piemontu. Po tem usnaniu, uznaniu te- | wy 


go czego chciała Anglia, Anglia będzie musiała 
uznać przyłączenie Sabaudyi i Nicei do Franoyi. 
Pan Thouvonel ma wtym względzie przesłać no- 
tę do Anglii. Monitor ogłasza codzień dekreta re- 
gulujące administracyą wcielonych prowinoyj. 
Przesyłając do duchowieństwa list pasterski z po- 
wodu przyłączenia Sabaudyi i Nicei, biskup w 


zachęcił wiernych do wzięcia w niej udziału. 


Monttor podaje w swych kolumnach artykuły | chnia l 
w sonsie |szemi pragnienie i usiłowanie postępu i doskona- 
broszurze pana About nie mówi |lenia się; ale nadto dobrocią wielu z tych przed- 
że broszura jest| miotów okazała 
że bro- |ziach gospodarstwa. Powtóre, liczne zgromadzenie 
zarzuca | się obywateli z całój prowincyi i z pobliskich oko- 
Wiemy 00 znaczy |lic sąsiednićj, gorliwe zajęcie się tą wystawą i 
w niektórych ustach zarzut pedantyzm. Zarzuty | wszelkiemi równocześnie odbywającemi się czynno- 


pruskie wystawiające zjazd w Baden 
pokojowym. 
żaden driennik, może dla tego, 
wręku wszystkich. Głodnem jest wzmianki, 
szurę zganiły Indépendance i Nord. Nord 
jej pedantyzm i brak taktu. 


sypią się i krzyżują. Pan Foroade zarzucił w Be- 


vue des deut Mondes Rosyi trzymanie się dawnych | dowodzą, 
narowów. Skoro się tak zajmujecie, mówi on, lo- | bumarłość 
sem chrześcian tureckich, czemu nie zajmujecie się | obywatelskie, 
losem własnych włościan i ludów zostających pod | dobra 
waszem berłem” Monde wyrzuca rządowi rosyj- ! spólnie 


skiemu ścieśnienie prze Towarzystwa rolniczego 
w Królestwie. Rosyanie żyją jeszcze w wieku ds- 
wnym. Wyszła w Londynie nowa prasa o szla- 
chcie rosyjskiej, Nord brukselski i paryzka Ga- 
zette du Nord piszą zawsze jakby Rosya była libe- 
ralnem eldorado. Paryż wie co to wszystko zna- 
czy. Pan Jourdier ogłosił dzieło pod tytułam: 
„Des foro8s produstives, destructives et introdu- 
ctiyes de la Russie.* 

W Tarcyi wielki wezyr i ajenci rosyjsoy pro- 
wadzą ślidztwo każdy z nich na swój rachunek. 
Nord zaczyna ogłaszać rezultaty rosyjskiego śledz- 
twa. Rezultaty sę okropns i bardzo być może, że 
są prawdziwe. 

oforma handlowa wywiera wpływ na Belgią. 
Dotąd Belgia używała nismal przywileju handlo- 
wego wa Francyi. Dziś go traci. To taż fabry- 
kanoi bslgijsoy przebązują o złaniu się z Franoją, 
widząo, ża to zlanie targ ich rozszerzy. Dzienniki 
francuzkie dobrze robią, że o təm mało piszą. 
Milczenie sprowadzi łatwiej Belgią do Francyi 
niż gadanie. Interosa belgijskie są za zlaniem, a 
przeciw zlaniu są Sam3 interes ludzi rządowych. 

Wrócił z Włoch marszałek Vaillant. Wszyscy 
wojskowi franousoy Opisują r rozrzewnieniem 0- 
statnie pożegnanie się z Włochami. Włosi poka- 
zali różność polityki, ale zatarli to wysokim ta- 
ktem i szozodrą gościnnością, do czego pomogło 
im ich bogactwo. P. Baudin jedzie pojutrze do 
Sztokolmu, gdzie obejmie sprawy ambasady fran- 
ouskićj. h 

Wozoraj w niedzielę mieliśmy Te Deum we 
wszystkich kościołach i w oałój Franoyi. Czas 
był brzydki. Cały też Paryż rzucił się do wysta- 
wy rolniozéj i zakupił za 30,000 egzemplarzy ka- 
taloga obejmującego 600 stronnio. Wystawa była 
przepełnions. Jest to wystawa kompletna, godna 
uwagi znawców. Zjeżdźa się dla nićj do Paryża 
wielu cudzoziemców. Popęd Paryżsn do wysta- 
wy, pokazuje zmianę smaku i polubienie rolni- 
ctwe. Dnia 19go i 20g0 t. m. odbędzie się w Vin- 
cennes nowa próba żniwiarek, 

Zboże się jeszcze podnosi, bo ozas jest niepo- 
godny. Ostatni bilans bankowy, bilans zły, nie 
wszyscy tłómaczą przez obawę wojny. Według 


daleko lepiej i g:dnićj, aniżeli w obeo obcej pra- 
7, wyozerpywaó się bezowoonemi i śmiesznemi 
dla tego wysileniami. iórokrącya i kamarylla o- 
bawiają się druku, który ich czynności przegląda 
i ioh niegodziwości wyjawia. Dopóki w Rosyi 
istnieć będzie przywilej Cenzury, dopóty cesarz 
Aleksander tea dobry i sprawiedliwy monarchs, nie 
pozna wszystkich podłości, dokonywanych w jego 
imienia przez tych, którym swoją powagą zau- 
fał, i których władza, w rzeczy samej, jego władzę 
przewyższa.” 

A więc: wolność draku dle Rosyj; arystokrata 
i demokrata, rojalista i socyslista wiążą się prze- 
ciwko temu wszystkiemu, 00 Właściwie jest pań- 
stwem w Rosyi. Ą 

Niepodobieństwem jest wyrazić 004 mocniej, jak 
się ta ksiątka wyraża, a bylby każdy w błędzie, 
ktoby z naszego sprawozdania chciał wnioskować o 
nieprzyjarnem usposobieniu dla rosyjskiego narodu; 
przy najlepszych chęciach poglądania na rzesz tę 
nieprzyjaźnie, niebylibyśmy w stanie określić wra- 
tenia, jakie sprawia ozytanie tój książki— owszem 
Przeciwnie, mając swoję bezstronność ną wzglę- 

zie. czytający ciągle staje się humorystycznie u- 
sposobionym, i musi się w końcu serdecznie u- 


choóby z najsurowszemi prawami prasy, byłoby |śmiać z oryginalnój naiwności z jaką w tym kraju 


aby miał mu się zobopólaych interesów. Nieprzychylenie się 
posłać 100,000 fr. Z Granui gromadzą się posiłki do Stanów Zjednoczonych də zasady wolności han- 


A- |ją obywatela, nieobojętnego na pomyślność kraju. 
miens przemówił w nim za pożyczką papiezką i) Nietylko bowiem wielką ilością przedmiotów wy- 


się i w Anglii., I tam 
fabrykanci wstrzymują się od pracy. I tam bilans 
bankowy jest zły. Tezobs ozasu na uspokojenie 


dlowój jest rzeczą bardzo ważną dla Anglii. | 
ost już prawie pewność, ża administracya mis- 


,Zyskają na tém p:efskt i szefowie dywizyi, 
ale nie niżsi urzędnicy, bo prawo emerytalas mi- 
nisterstw jest dla nich mniój korzystne niż prawo 


ma Się usunąć od urzęda. Prefsktura policyi po- 
P. S. Dzisiejsza giełda znacznie się podniosła 


pogłoskę, że jutrzejszy Monitor ogłosi pokojo- 
artykuł o zjeździe w Baden. 


Kraków 22 czerwca. Tegoroczna Wystawa 
gospodarska, urządzona w mieście nastóm przez 
Towarzystwo Rolnicze Krakowskie, a świetniejsza 
i liczniejsza niż wszystkie dawniejsze, z dwoistych 
powodów radować winna każdego zwiedzającego 


stawionych dowiodła, iż coraz bardzićj rozpowsze- 
się międty rolnikami i przemysłowcami na- 


istotny postęp w niektórych gałę- 


$ciami pomyślność powszechną na celu mającemi, 
że w prowincji naszćj, którój długo o- 
zarzucano, coraz bardzićj wzrasta życie 
chęć wspólnćj i zgodnój pracy dla 
kraju. Wszelkie zaś zgromadzenie ladzi aby 
i zgodnie pracować dla pomyślności po- 
wszechnój, ma tę błogą własność, że nietylko zbli- 
ża i łączy ludzi, ułatwia osiągnienie cela zjedno- 
czonemi siłami, lecz nadto budzi i spotężnia indy- 
widaalną siłę każdego. 

W obszernym ogrodzie przy ulicy Wesołćj urzą- 
dzona Wystawa dzieliła się na siedm Oddziałów: 
1) płodów rolniczych, leśnych i górniczych; 2) by- 
dła rogatego; 3) koni; 4) owiec; 5) trzody i dro- 
biu; 6) machin i narzędzi rolniczych; 7) wyrobów 
przemysła wiejskiego; nakoniec okazy pszczelnictwa 
i rybołostwa, które nie stanowiły jednak nowego 
oddziała. Każdy oddział Wystawy osobne zajmo- 
wał miejsce i do każdego byli naznaczeni gospo- 
darze dla przyjmowania przedmiotów nadesłanych, 
czuwania nad bezpieczeństwem i porządkiem w Od- 
dziale. Urządzeniem zaś całój wystawy i wszelkie- 
mi czynnościami do niój odnoszącemi się, kiero- 
wała komisya wystawowa, złożona z siedmiu człon- 
ków pod prezydencyą jenerała Ignacego Krusze- 
wskiego; ona wyznaczyła gospodarzy dla każdego 
Oddziała Wystawy, oraz naczelnego gospodarza 
Antoniego Niedzielskiego zajmującego się ogólnóm 
urzą dzeniem; ons nakoniec odbierała sprawozdania od 
sędziów przez Ogólne Zgromadzenie Towarzystwa 
Rolniczego wybranych. Dodać tu winniśmy, iż za- 
rząd dóbr należących do hr. Adama Potockiego 
urządził swym kosztem oddzielną wystawę przed- 
miotów z tychże dóbr nadesłanyc", a odnoszących 
się do rolnictwa, leśnictwa, górnictwa i ryboło- 
stwa; inne zaś przedmioty, jako to: konie, bydło 
itd. do właściwego przydzielając Oddziała. 

Aby dokładnićj zdać sprawę z tój Wystawy, 
przyjrzyjmy się ta pojedyńczo każdemu jej Oddzia- 
łowi, zamieszczając opinię sędziów o każdym, oraz 
przedmioty za najlepsze przez nich uznane i przez 
Towarzystwo nagrodzone. 

Oddział płodów surowych rolniczych, 
leśnych i górniczych, będący może najwa- 
żniejszą częścią każdój gospodarskićj wystawy, a 
zwykle dotąd tak zaniedbany na przeszłych, ujrze- 
liśmy z radością w tym roku licznie i świetnie 
reprezentowany. Oddział ten liczył 119 głównych 
odmian, a przeszło 1000 okazów. Z nich przede- 
wszystkióm wyszczególnili sędziowie rośliny paste- 
wne produkowane w Kleczy Górnój w obwodzie 


na wielkę i na mełą skalę odbywają się oszu- 
stwe. 

Cesarz Mikołaj miał raz wyrazić się, że on je- 
den w oałem państwie jest uczciwym. My nie 
choemy nawet tak dalece być surowemi, i chętnie 
wierzymy, że i w Rosyi a nawet między urzędni- 
kami itp. jest pewna liczba uczciwych i dobrych 
ladzi — slo, że to sąfenixy, białe kraki, ozteroli- 
stne koniczyny. Ogólną nazwą tego wszystkiego, 
00 Rosyi do rządzenia pomaga, od najwyższej po- 
sady u dworu, ak do najmniejszsgo policyanta, 
byłyby podług tój książki, wyrazy: łotrów, Oszu- 
stów, złodziei it.p. w ogóle wszelkie używane 
w ludzkiej mowis słowa do oznaczenia czegoś naj- 
nikozemniejszego. Gdyby Cesarz chciał wszystkich 
złodziei w swym kraju uwięzić, powinieaby tylko 
rozłożyć dach nad państwem; a gdyby ich choiał 
wszystkich wywieszać, osły Kaukaz przetrzebiłby 
się pewno aby dostarczyć potrzebną ilość szubie- 


nio. W dawnym Egipoie miał istnieć od wyższćj 
władzy upowatniony złodziej, który miał znajo- 
mych sobie dobrze przełożonych i stał z policyę 
w ciągłem połączeniu; t9 urządzenie, tak dziwnie 
nam się wydające, przewyższają jeszcze, podług 
Hr 'ena i księcia Dołgorukowa, dzisiejsze urzędy 
isądy w Rosyi: owo urządzenie było potrzebą 


Z Z A KĘ, 


wadowickim staraniem właściciela p. Henryka Sła- 
wińskiego. Zajmowały także wielu okazy kilku no- 
wych roślin pastewnych przedstawione przez p. 
Jórefa Warszewicza, dyrektora ogrodu botaniczne- 
go. Ze zbóż zwracały szczególniój uwagę okary 
pszenicy, żyta i grochu w ziarnie z Tomaszkowie 
w obwodzie bocheńskim, należących do pana An- 
toniego Rzewaskiego, i z Wojnicza w tymże 
obwodzie należących do pana Władysława Dąmb- 
skiego. Powiemy jsdnat, iż życzyćby należało, 
aby najważniejsza część wystawy rolniczćj, tj. zbo- 
ża, licznićj były reprezentowane. Poddział płodów 
leśnych miał pięknych przedstawisieli w okazach 
drzew z dóbr krzeszowickich hr. Adama Potockie- 
go, oraz z lasów z pod Żywca. Piękne okazy pło- 
dów górniczych, jako to: porfiru, marmurów, gal- 
manu, glinki ogniotrwałój, a szczególmićj py- 
szne okazy węgla kamiennego, zwracały uwagę 
między przedmiotami z dóbr krzeszowickich nade- 
słanemi. 

W skutek zdania sędziów wyznaczonych do te- 
go oddziału wystawy: pp. Romana Konopki, ks. 
Leopolda Górnickiego i Ignacego Czerwiakowskie- 
go, zdania zatwierdzonego przez komisyę wystawo- 
wą, otrzymali nagrody za przedmiety w tym od- 
dziale wystawione: 

Medal srebrny: p. Henryk Sławiński, za produ- 
kcyę roślin pastewnych prowadzoną na wielkie 
rozmiary od lat przeszło Z0tn z wzorową gorliwo- 
ścią. Medal spiżowy, Adam hr. Potocki za chlubne 
i pożyteczne dla kraja rozwijanie górnictwa, dowie- 
dzione okazami płodów górniczych z dóbr krzeszo- 
wickich. Medal spiżowy, p. Antoni Rzewuski za 
wyborowe okazy zboża w ziarnie. Nagrody w li- 
stach pochwalnych przyznano: hr. Adamowi Poto- 
ckiemu za piękne okazy płodów leśnictwa z dóbr 
krzeszowickich; p. Władysławowi Dąmbskiemu za 
konopie olbrzymie i pszenicę z dóbr Wojnicza, Za- 
krzowa i Przybysławic w obwodzie bocheńskim; i 
p. Józefowi Warszewiczowi inspektorowi ogrodu 
botanicznego w Krakowie za okazy kilku nowych 
pożytecznych roślin pastewnych. 

Oddział wyrobów przemysłu był także 
piękny i liczny, gdy przeciwnie na dawniejszych 
wystawach miał bardzo skromną postać. Zawierał 
on 191 nomenklatur rodzajowych, a przeszło 1000 
okazów. Przedmioty tego oddziału ledwie pomieścić 
się mogły w dwóch pokojach i kurytarza. Ta były 
okazy wybornych mąk, na który to przerób głó- 
wnego naszego produktu, zboża, zwracamy uwagę, 
gdyżby on ułatwiłby nietylko wywóz tego produktu, 
lecz nadto usunąłby ten stan nienataralny, iż kraj 
nasr, główny producent zboża, sprowadza nieraz 
mąkę z Pesztu albo Wiednia. Dalćj były tam oka- 
zy cukru, olejów zwykłych i skalnych, ich dalszych 
przerobów, żelaza, gliny, cynku, świec, piwa itd. 


Po ocenieniu przedmiotów tego oddziału przez wy- 
znaczonych do niego sędziów: pp. Jana hr. Zała- 


skiego, Juliana Konopkę i Jana Jędrzejewićza, przy- 
znano następujące nagrody: 

Medal srebrny: Adamowi hr. Potockiemu za wy- 
borną mąkę z młyna amerykańskiego w Tenczynku. 
Medale spiżowe: pp. Wilchelmowi hr. Hompesch 
za rury drenowe z Radłowa, w obwodzie bocheń- 
skim; spółce pp. Celińskiego i Blau za wyroby che- 
miczne, tadzież świece i mydła stearynowe z fabry- 
ki w Borku za Podgórzem; p. Apolinaremu Zieliń- 
skiemu 'za olej skalny i maż gudrynową z Klęczan 
w obwodzie Sądeckim; Alfredowi hr. Potockiemu, 
za cukier z buraków z fabryki Łaneuckiej, w obwo- 
dzie rzeszowskim. Nagrody w listach pochwalnych, 
otrzymali: Aleksander hr. Branicki za wyroby prze- 
mysłowe, a mianowicie, za żelazo z Suchy, w ob- 
wodzie wadowickim; hr. Adam Potocki za cegłę i 
dachówkę z Krzeszowic; p. Wincenty Kirchmayer 
za olej rzepakowy z olejarni w Pleszowie, w obw. 
krakowskiem; fabryka w Jeziorce przy Chrzanowie 
za produkta lotne z torfu (drogą destylacyi otrzy- 
mane; p. Maurycy Baruch za cegłę i dachówkę 
z Łagiewnik za Podgórzem; Adam hr. Potocki za 
piwo tenczyńskie; JÓW. Arcyksiąże Albert za sery 
na wzór szwajcarskich i włoskich z Żywca, w obw. 
wadowickim; p. K. F. Mohr profesor szkoły techni- 
cznej w Krakowie, za modele nowych przyrządów 
do oszczędnego ogrzewania i gotowania; p. Juliusz 
Jobn w Krakowie za wyrób piwa na sposób ba- 
warskiego. 

Oddział bydła rogatego najświetniej mo- 

a wnim 
publiczną, dzisiejsze jest narodu szkodą; oszu- 
stwo z dołu 
z góry na dół zsełane, urządzono tu w piękny 


system, z 14 lub 15tu klas Czinu tojest szła- | 


ohectwa. 

Ponieważ Z84 uczciwy orłowiek przerwie ten 
szereg instanoyi wzajemnego oszustwa i zdzier- 
stwa, rozumie Się samo z siebie, że taki natychmiast 
usuniętym być musi, i że porien może być 
każdy starająóy się o posadę urzędnik. Zresztą to 
rzemiosło pędzi się z takim miłym bezwstydem, 
że ozęsto Śmiesznem się staje; mianowicie wyroki 
sądów, które przy takich okolicznościach ze sma- 
rowantem wydawanemi bywają, sẹ prawdziwemi 

okami Salomona, że często za boki braóby się 
trzeba Od śmiechu, gdyby rzesz tı nie miała tsk 
poważnój strony. 
3 Mądrość burmistrza, jako takiego, niczem nie 
jest w porównaniu wyroku, np. według którego 
ozłowiek od dzikiego woła raniony, 
koszta żywienia tego wołu przez ozas, który on 
w Szpitalu przeleżał, lecząc się z słabości nabawio- 
nej tym przypadkiem. 

(z Mag. d. A.) 
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CZAS z Soboty 23 Czerwca 1860. 3 


że reprezentowany był na tegorocznej wystawie. korzyść jaką ona rolnictwu krajowemu oddaje, ob- {centów dłagu państwa, a w etacie przytoczony e 
b „ma wystawowa następujące o nim orzekła |darzono p. Ludwika Zieleniewskiego medalem srebr-|jest jako aiao procentów tego ia Ty po- Pr ze ląd polityczny. 
opesze lelegrafiozne. 


zdanie: „Ogół bydła rogatego przypro 
Baden-Baden 20 czerwca wieczór. Słychać, 


na tegoroczną wystawę składa żywe świadectwo bryki przez siebie założonój i zarządzanćj, przed- 
postępu jaki chodowla jego w kraju naszym sro. | stawił między innemi sieczkarnię angielską dokła- 
biła. Wszyscy nieomal biorący udział w wystawie | dnie wyrobioną a zalecającą się nietylko lekkością ronnych podatek ten jest podwyższony. Podatek 
bydła rogatego, zasłagują na uznanie, rzecby na- |obrotu ale przystępnośrią ceny. Wiadomo, żę pła- 
wet można na nagrodę, lecz ograniczenie liczby |gi z tój fabryki w całój okolicy rozpowszechnione, 
nagród nie dozwoliło komisyi być tak szczodrą |uznane zostały najpraktyczniejszemi. Fabryce tój |ny rozpisanym będzie równie na r. 1861, albowiem 
jakby przekonanie jéj nakazywało.* Oddział ten | przyznano medal spiżowy, w nagrodę staranności] w budżecie naznaczono 80 blisko na 13, mil. złr. 
liczył 109 wyborowych okazów. Nagrody przyzna- | wyrobów i pożytku jakie rolnictwo przynosi. —Fa-| W ogóle podatki stałe w porównaniu z r. 1858 
no następującym wystawcom: bryka machin p. Franciszka Eliasiewiczą x Tarno-|mimo podatku wojennego wyniosą w r. 1861 mnićj 
o 4/4 mil. złr, co przypisać należy utracie Lom- 


jo. Medal spiżowy: Adamowi hr. Potockiemu za |które przyznano jéj list pochwalny. Fabryka narzę- 
okazy bydła rasy holenderskiej czystej lub z kra-|dui rolniczych w Liszkach, wsi o pare mil od Kra- |235,564,654 złr., w r. 1857 wynosiły 205,261,271 


dowego. 
Turyn 19 czerwca. Rada munioy alna posta- 


sy holenderskiej we wsi Górka pod Krakowem.jcznych i dobrze wykonanych, 7ą co przyznano mu |dochodów niestałych, podatki tę niemal podwojo- 
nowiła zaciągnąć 14 mil. lir. pożyczki. Brygada 
y kró- 


Nadmieniono dalej, że Wit hr. Żeleński i p. An-|list pochwalny. Znajdowało Się także na wystawie jne zostały. Od r. 1848 zmieniło się jednak wiele: 
sabsudzka będzie odtąd nesić nazwę brygad: 
lewskićj. Hr. Stackelberg, poseł rosyjski wyjeżdża 
na ozas jakiś z powodu śmierci żony, a zastępo- 
wać go będzie radzoa Gagarin. 

Cagliari 20 czerwca (przez Turyn).”Medicis 
przybył do Palermo naczele 3000 ochotników. 
Wszystkie gminy sycylijskie złożyły podobno dy- 
ktstorowi oświadczenie swoje za przyłączeniem 
Syoylii do królestwa włoskiego ( sardyńskiego ). 
Wojska królewskie skoncentrowały się pod Mesy- 
ną. Jutro wyruszają z Palerma ku Mesynie zna- 
ozne siły powstsńców. 

Genua 19go czerwor. Na okręcie amerykań- 
skim schwytanym przez nespolitsńczyków i na 
cisgoşoym go parowou znajdowało się 1000 ocho- 
tni i 


roscha i Eichmanna z Pragi czeskićj 


drugi holenderskiej; lecz ponieważ przed czterema | nie ich na wystawę bardzo nas cieszy, gdyż ono |wne konsumcyjne bądź podwyższone, bądź rozcią- 
podnieca współabieganie fabrykantów krajowych, gnięte na miejsca dawnićj od nich wolne, wreszcie 

Szczególnićj jednak zwracała na siebie uwagę |same dodatki wojenne przeszło o 30 mil. złr. przy- 
łożyły się do zwiększenia cyfry podatków niesta- 
łych. 

Największą część dochodów niestałych przynosi 
.) nasze mniemanie co do |podatek konsumcyjny, obliczony na 1861 r. na 57 
zamieszczamy zdanie jakie | milionów bratto, czyli 54" netto w porównaniu 
Frei z 41%, w r. 1860. Podatek ten od różnych przed- 
wać nąteży, że próby ze żniwiarką ks. Podlaszeckie- |miotów wynosi mnićj więcój w okrągłych cyfrach 

awie tegorocznćj krakowskićj robione, wyrażając g0; 
z Przyczyny niewłąściwój do żniwa pory i niedogo-|wódka  wr.1861złr.14 mil. wr, 1856 złr. 91/, mil. 
dnych zwykle wielkim zebraniom towarzyszących |wino.... » » » TY „ 


arabskiego, i konie pochodzące z mieszania ras. Coj okoliczności, w żaden sposób sędziom coś stano-|piwo.... „ „ >16 OO: ow i 2000 karabinów. Ochotnikami dowodził 
się sioa tajate krwi polskiej, za jakie kilka koni | wczego o użytku tój żniwiarki orzec nie pozwala- Mio > W. DEEIDIS = TA f „ |pułkownik sztabu głównego Corte, jeden z naj- 
podane zostało, takich, zdaniem sędziów, wcale =r Ją. Mniemamy przecież, że szerokość przez nię zaj-|cukier .. „ » „ T » » m w la „ |gorliwszych stronników Cavoura. Utrzymują, te 
było; we wszystkich bowiem za takie podanych o y mowanego pokcsu w dotychczasowój jéj konstruk- |inne przedmioty „5 n „ „ „5 „ |fregata wojenna neapolitańska, która te okręt 
zach, przebijało się widocznie pomięszanie różnych|cyi nie wielką dla rolnictwa zdaje się zapowiadać Razem. ..56 mil. » » 34 mil. | przewozowe schwytała, przybliżyła się do nich po 


banderę angielską i podjęła się zaciągnąć je do 
Palerma, lecz zaprowadziła je do Głaety. (Już 
przed "jm woz = saw a meee 
l i od nich wolnych. Właśnie i donosiła o schwytaniu dw statków z ochotni- 
rze ściślejsze próby, więcój o użytku wynalazku PE kn jok kare Dataa kami przez marynsrię nespolitańskę , powyższa 
przekonać nas mogły, kóry przy dalszym rozwi- tów* na złr. 5 milionów tak w r. 1861 jak w r. depesza wieść tę potwierdza, dodając nowe szoze- 
nięciu niezaprzeczoną rolnictwa usługę oddać może.“ 1856 dowodzi, że konsumcya nie zwiększyła się, | góły P. R. Cz.). 

W oddziale pszczelnictwa Towarzystwo przyzna- | gdyż to co ubyło z powodu utraty Lombardyi, | Medyolan 20 ozerwos. Perseveranza donosi: 
ło nagrodę w medala srebraym p. Julianowi Lu- przybyło przez dodatek wojenny i do tój rubryki Krąty wieść, iż okręty neapolitańskie schwytały 
bienieckiemu z Przemyślan w obwodzie brzeżań- | podatkowój; a jest on owszem stósunkowo wyż- | morykański statek przewozowy, na którym znaj- 
skim: „ra wytrwałą i pomyślnym skutkiem uwień. Szy, tak iż możnaby prędzćj przypuścić ubytek kon- | dowało się 900 ochotników, i który był cięgnio- 
czoną gorliwość w szerzeniu wszelkiemi środkami sumcyi niż jéj wzrost. przyp ny przez mały parowieo. 
zasad rozumowanego pszczelnictwa i podniesienia; Cło zmniejsza się widocznie: w r. 1852 wynosi- 
w ogóle tój ważnój a zaniedbanćj unas gałęzi go-|ło 24 mil, 1857 już 19, na r. 1861 obliczone jest | POWyższa depesza telegraficzna, iż Medicis na 
spodarstwa krajowego*. — Za płody jedwabnictwa |ną 171, mil. Powodem zniżenia będzie niezawodnie |czele 3000 ochotników przybył do Palerma, gdyby 
przedstawione na wystawie przez Dr Antoniego stan targu pieniężnego i agio, które podrożają zby- |b?8 pewną, zaprzeczałaby wylądowaniu w Kalz- 
Korubowskiego, b. profesora Uniw. Jagiel. i za usi- tecznie przywóz towarów zagranicznych. —__|bryi tego dowódzoy powstańców, przypływającego 
łowanie jego kilkuletnie w celu zaprowadzenia u] Dochody z soli mało co się zmniejszyły, bo o 7,|7 swoim oddziałem z Genui, lub azałaby przy- 
nas tćj gałęzi gospodarstwa, udzieliło mu Towa-|mil. a to mimo ubytku Lombardyi. Tytoń zaś zna- | puszczać, ży wylądowawszy na ląd stały neapo- 
rzystwo nagrodę w medalu spiżowym. Nakoniec | cznie wzrasta w konsumcyi; na r. 1861 przyniesie | tańskiego nieznalazł tam sprzyjających powstaniu 
za sztuczne chodowanie ryb, które już w wielu on brutt» 54%, mil., tj. blisko o 4 mil. wyżćj niż | warunków, albo nakoniec, że inny oddział wy- 
krajach, a mianowicie we Francyi, znaczne pray- |w r. 1857. Wp siadł na wybrzeże kalabryjskie. Lsoz depesza ta 
nosi korzyści, otrzymał medal brązowy Dr. Jan Ba- | mimo podwyższenia cen zmniejszył się w ciągu ro- |Sprzeczna z dawniejszą, jest tylko niepewną wie- 
dziwoński, który przedstawił na wystawie okazy|ku o 1%, mil. i przyniesie tylko 30 mil., wszelako | ŚCi2 telegraficzną, jak wszystkie deniesienia docho- 
żywych pstrągów z pstrągarń w Dubiu pod Krze-| liczyć to trzeba na podrożenie surowego materyała. | 12400 nas od dni kilku z południowo - włoskiego 
szowicami. y Przyniosły w r. 1858 czystego do- | *93tr3 wojny. Tejeranicza zasłoną zakryła nam znów 
a ZWT E chodu 313/, mil tę scenę bojową, głache tylk 
Wiedeń 21 czerwca. JCK. Ap. Mość zamia- Í do 25% na potrzeby wojenne, tylko 35!/⁄ mil. czy- znićj wiadomości, tak jak w chwili gdy Garibaldi pły- 
nował jen. majora i brygadyerą hr. Karola Cou- |stego; lecz za to loterya ogromnie stósankowo roz- | 23% do Syoyliii po ich p pogłoskach a po chwilo- 
denhove jlnym adjutantem swoim w miejsce jen.|srerza się; a kiedy przedmioty świadczące o rze- | VYCh wylądowaniach w różnych punktach, ukazał 
majora Bigot de St Quentin przeznaczonego na | czywistym stanie konsumcyj ubywają, przybywa ten | nagle w Marsali. Nie dziwimy się temu bynaj- 
dochód skarbowy, co dowodzi, iż namiętność gry mnićj: zapewne aby omylić baczność wojsk i flot nes- 
rozszerza się i wzmaga. W r. 1857 przynosiła lo. | Politańskich, które strzegą brzegów swoich, a na~ 
terya brutto 11%, mil, w r. 1861 mimo utraty | "et Popobnąć je do błędnych ra ów i koncentra 
Lombardyi, przynieść mą bez mała 16 mil. Dziwna | OZPuszczają Powstańcy fałszywe wiadomości wzglę. 
jednak rzecz, że w ciągu ostatnich lat parę czysty || om punktu wylądowania, lub nawet rzuosją chwi- 
dochód z loteryi zmniejszył się: w r. 1858 wyno- |1070 drobne oddziały ną różne miejsca wybrzeży, 
sił on blisko 7 mil. a na r. 1861 ma przynieść tyl- |*Þy zładzić wojska królewskie względem prawdzi- 
ko 57, mil. Albo więc administracya kosztuje wię. | "€80 punkta awaku. Cokolwiekbądź, ap nie jest 
cój, alboteż pa r. 1861 więcój wygranych jest na |Po"tóm, tak również nie jest niepodo 
etacie loteryjnym położonych. 

Poczta i myte przynieść mają małe nadwyżki, 
Poczta wynosi bratto 12 mil., netto 2%/,; myto brutto 
2o netto 2%, mil. W ogóle na r. 1861 wszyst- 
kie podatki niestałę przyniosą 0 1740 mil. więcój 
niż w r. 1860. 


ZN 


Kronika miejscowa i zagraniczna, 


w użyciu jéj korzyść. Podziwiać jednak należy no | Podwyżk i : 

Śli z. yżka ta nie jest tyle owocem powiększo- 
wosé szczęśliwego pomysła wynalazcy, lekkość i nego spotrzebowania, lecz Podniesienią jednych, 
rozciągnięcia drugich podatków do miejsc dawniéj 


aiia? owiec liczył 79 sztuk. Pierwszą na- 


sarzowéj Augusty, wielką wstęgę orderu Leopolda. 
JCMośé pozwolił między innemi przyjąć i nosić za- 
graniczne ordery: Fmp. bar. Zygmuntowi Rei- 
schach, wielką wstęgę nassauskiego orderu Adolfa; 
fmp. hr. Leopoldowi Sternberg, wielką wstęgę brun- 
szwickiego orderu Henryka Lwa; fmp. bar. Fer- 
dynandowi Mayerhofer, wielką wstęgę papieskiego 
orderu Ś, Grzegorza. JGMość objawiwszy swoje za- 
dowolnienie z dotychczasowćj słażby Fmpor. Emila 
Kussewicza de Sambor przydzielonego do boku 
Jenerała głównodowodzącego w Zagrzebiu, przezna- 
czył go do 3go korpusu armii jako jenerała dy- 
wizyi. 


Wincenty Rog 
szowskim za 


a i: 
z ei gabi aane cheńskim, za chów takichsa- 
mych owiec. Listy pochwalne ojro iwo 
JÓW. Arcyksięcia Albrechta w ST : gą 
w obwodzie wadowickim; ovare 
tockiego w dobrach Pisary leki eyed Za. 
za chów owiec rasy angielskiej >0u 1 pol 
szczytną wzmiankę uczyniono 0 abym o 
narego Wisłockiego z Dęborzyna W 


o się tyczy działań w samćj Sycy];; j 
królewskie przedłażyły swoją ambarkacyę z jęk 
piero w d. 16 t. m. miał ostatni ich oddział od- 
płynąć z pod Palerma; wszystkię tę wojska gro- 
m«dzą się w Mesynie, ku której to twierdzy, miał 
20go t.m. wyruszyć z P alermo korpus powstańców 

O powstaniu w neapolitańskiem mnósto wieści 
obiegało w Neapolu o wylądowaniy, oddziału ocho- 
tników to w półnoonćj częgo; królestwa, to w Ka- 
labryj, o powstaniu w ę prowinoysch a nawet 
w Bazylikacie. Głoszą także, iż rząd neapol'tański 
formuje z lazaronów wardyę ruchomą. ogóle 
obawa w Nospolu Jest wielką; zapewne dla bro~ 
przy EA apea Neapol 4ry okręty angielskie. 
ka dniami donieślińmy, że Cesarz Na. 
poleon odmówił wdania się _ pośredniozącego 
w sprawę Sycylijską, o 09 przybył do Paryża p. 

- » Wysłany w tym celu przez króla Nea. 
, poitańskieco Cesarz miał powiedzieć, że już zą 
sobie przypominamy naprzód w Wandererze, względem zama- | p Ośno, albowiem wziął na siebie wcześnićj pewną 
chu samobójstwa , jakiego się miał dopuścić Szafarzyk w na-1 ZO OWiązania. Indep. belge mówi, że zobowiązania 
pazie obłąkanię, pomieniony dziennik słowacki w Wiedniu | te nie odnoszę się do Anglii, lecz do Sardynii i 
wychodzący mówi bowiem, fe Szafarzyk od r. 1857 cierpi na "ęgają epoki wyjazdu Garibaldezo do S oylii 
chorobę nerwową, awtym roku napadają go jeszcze gwałtowne inister - prezydent bawarski Schreno 
kurcze, wzrok jego przy tém bardzo już osłabł. Otóż niedawno|takżę ndać się 20go do Baden. Zdaj i 
szedł Dr Szafarzyk po moście łańcuchowym w Pradze, a dostaw. że się tam odbędą teraz narady ministrów państw 
lańcachy a kures, uiad? dla wypoczynku na miejsca gdzję | niemieokich, których panująny znajdowali się na 
łańcuchy mosta są najniższe, stracił jednak równowagę i spadł | zjeździe. | Ą 
dak, tdawy. Splesmna pomoc wydobyła go a wody, lecz pyzy. | Sonat hiszpański nie Przyjął manifestu infanta 
padek ten nięmiął złych dla bądacza następstw. uznal się związany zrzę- 


czeniem się starszego brate hr. Montemolina, 
ES oo A r 
Antoni Kłobukowski, Redaktor odpowiedzialny, 


— À. k. minister spraw wewnętrznych hr. Go- 
łachowski rozporządzeniem z d. 17g0 czerwca opar- 
"|lem na postanowieniu cesarskiem z d. 15g0 t. m. 
zwinął rządy krajowe i dyrekcye budownictwa kra- 
lowego w Karyntyi i Krainie, tudzież urzędy ob- 
wodowe w Wybrzeżu, poddawszy pod wzglę- 
dem administracyjnym władzę krajową w Lublanie 
pod rząd namiestniczy tryestski, a władzę krajową 
w Celowca pod rząd namiestniczy styryjski w Grad- 
cu, zastrzegając oddzielność tych księstw jako kra- 
ł|jów koronnych z osobnemi reprezentacyami. Tak 
w Lublanie jak w Celowcu urzędować będą tylko 


Kraków 22 Czerwca, Jutro jako w wilię S. Jana, przy- 
pada starodawny Zwyczaj puszczania wianków na Wiśle, Za- 
leżeć to jednak będzie od pogody, która dziś wieczór po kilko- 
dniowych upałach przerwaną została deszczem. 

— Donieśliśmy Wczoraj o pożarze w Gumniskach. Powstał 
on jak mówią z Cygara zostawionego przy naprawianiu dachu 
którego część Sontową zgorzała. Szkody jąkie prócz tego po- 
niósł ks. Sanguszko, przypisać należy zbytnićj gorliwości przy 
ratowaniu, Wyrzucano bowiem oknami meble, które oczywiście 
uszkodzonemi zostały, 

— Slovenske Novine zaprzeczają doniesieniu, podanemu o ile 


DA 


mi powiatowymi okolicy miast stołecznych w któ- 
rych urzędują. Cząs wprowadzenia tego rozporzą- 
dzenia w wykonanie oznaczonym póżnićj będzie. 
Urzędnicy zniesionych władz przechodzą na stan 
rozporządzalności. 

— Radzie państwa przedłożono, jak już donie- 
sionem zostało, tę część budżetu na r. 1861 do 
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stałe dochody przeszło na 235%, mil. złr. 
Z pierwszych tj. stałych obliczone są: podatek 
z ziemi na 55 milionów, domowy 15'/, mil, za- 
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mysłu zajmuje miejsce młockarnia czterokonna, 
dolna, z kieratem; następnie na uwagę zasługuje 


2 © w$ 
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ORRA zi <A 


Kura pagteoówipiblicznych i pieniędzy. 


(w walucie austrynokiój). 


dadsy1? 
pó Hraków 22 ozorwoa. 


pz polskie sa 100 sły. ROW.. . 

Ruble obrączkowe aglo. + * * * « . . . . 

Talary pruskie sa 150 słr. ROW. „, „, . 

dy nowe. . J c? 15% mi sir. 

ros o ofe 8 de 

N i te 20--fr. O+. e Ewa x 
holenderskie ważne ...... 3 
a 7: e ahe saara onele te x 


Pożyeska narodową z r. 1854 . . . . . 


Akcyo kolol golicyjs, za sztukę bos dywid. 
zastawne polskie z ku +00 gygy, ih. 


Wied e 
= woń! ig ozorwoa (telegraf.) 


............. 


6% Motaliki . . $ 


........ . 
(pk a A ów wód SK du ii ża 
........ i 


» koloi północnój 


i EUERE ANTT. 


© WIĘ aaa 6 © 


Dukat holenderski . . . - - - - + . . .]|]6—|59N 
aus goio goti ota ... f6 4|5 96 
Pólimporyaš rosyjski ... « « « « « » » 10 43 |10 25 
Rubel rosyjski . . . «. « « « « « « + » 1 234/199 
= ERY AE zj RABY AJAY 1 96 | 1 92 
ołów polska . . « « » « » » : » -= — 
Uny 


Półimperysły . . « « « « « « * » + 1 rubli] — |553 
Obligi skarbowe . . . . . « « -« « .. » [93 11 |92 78 
dw. 006 dolls de — |— 88 

Listy szastęwne okresu ò „ rubli [t4 99 |14 87 
Upon oo o © oon e... «| — |— 29} 


W/roeław 21 osorwoa. 


Polskie bilety bankowe. . . . . . . «. « . 8944 

» listy zastawne . . . . « « « « « » — 874 
Poznańskie listy sastawno = aSo wy a — 99% 
Saik a i addiaoina OTa pia 


| EAEI O E ETRE TETEE RT EA +0 OCZ ARAE Aat TC AEO CZNA A ROWCZIEZGOW JE 3 
Wiadomości handlowe i przemysłowe. | <3 
Kraków 232 cnorwca. Na pam ad targu praktykowano | S4 


w przecięciu ceny następne w wal. 


SEONICA . « « « : + 26 - sa mierzycę 5-18 
ar RECE GREY 5 3:19 
jęczmień . « + «+ +++: 9 » 20 
OWIGB, - «.«;e © © © > * > s „» 150 
...... . . » 1:12 

siano . po yI GA a + „ Oontnar D90 
słoma ..... 4 o acij b 0:65 


Pociągi osobowe na kolejach żelaznych. 


Odchedzą 
zı Krakowa do Warszawy T rano = do Wiednia i 
Wrocławia T rano; 3. 45 Bo połud. = 
do Ostrawy (pr.Bogumin (Gderberg) do 
Prus) 9. 45 rano — do Rzeszowa 5. 40 
rano;=do Przeworska 10.30 rano;—do 
Wieliczki 11. rano. 
z Wiednia do Krakowa T rano; 8. 30 wieczór. 
z Ostrawy do Krakowa 11 rane. 
z Granicy rog reg, 6. 30 rano; 2. 6 po po- 
u. 
z zag: R Granicy 10. 15 rano; 1. 48 po po- 
dmiu; T 56 wieczór. 
£ Rzęszowa do Krakowa 2. 15 po poładnin=z Prze- 
worska 9 rano. 
Przychodzą: 
de Krakowa z Wiednia 9. 45 rano; 1. 45 wieczór— 
z Wrocławia i Warszawy 9. 45 rame; 
5. 27 wieczór—z Ostrawy (przez Bogu- 
min (Oderberg) z Prus) 5.27 wiecr, = 
z Rzeszowa 8. 24 wieczór— x Prwewor- 
ża 3 po połud.; z Wieliczki 6. 40 wiec. 
Z Krako a 12. 1 w południe; = do 
e a 4. 30 po południu. 


Przyjechali oà 21 do 22 Czerwca. 


HOTEL BASKI. Folika Ciszewski wł. dóbr s Królestwa. 
Ludwik Doeeyskj ch. 8 pszawy. Ludwik Krazióski, Ksa- 
wery Jasiński s żoną 5 Eemi Kijowskiój. Klementyna Ho- 
molaczowa wł. dóbr s CÓTKĄ R Zak panego. Stefan Welts- 
ban urz. z Warszawy. WZAdysław Śliwiński ob. s Galicyi. 

Wyjechali: Tadenss Chrann at kap. inż. do Prus. De- 
mian Płaksij ob. do Franoy!. rę, kpkowski wł. dóbr do 
Czasnyna. Henryk Reinsohmiet 0». do Niemiec.: Antonins Jan- 
kowska ob. 5 fam.‘ do Interlaken. Wanda Dabrowska żona 
urz. do Szozawnicy. Władysław Mozareki wł, dóbr do Li- 
ohwina Ignacy Strsałkowski wł. dóbr do wić: Edw. 
Rudsiński, Juliasz Kail wł. dóbr do Szląska, Józefa Wożnia- 
kowska s oórką, Aleksander Rzowuski 5 fam., Mateusz Za- 


| 
| 
„s. | 368 | 


| go, w tegorocznej porze letniój znów zaprowadzoną zostanio 


CZAS z Soboty 23 Czerwca 1860. 


URZĘDOWE. 
Obwieszczenie. 


[L. 5261]. W skutok zozwolenia wysokiego ck. Minister- 
stwa Skarbu z dnia 24 Maja r. b. do liczby 443% wydane- 


pociągów osobowych na ck, uprz. kolei gal. Karola Ludwika 
IF Począwszy od 15% Listopada 1859 r. i nadal. 2E 


POCIĄEI OSOBOWE. pa 


x Przeworska do Krakowa 
ai aar miesszaw Nod 


dzienna komunikacya pocztowa między miejscem kąpielowem 


Szczawnicą a Starym Sączem 
a właściwie 
Krościenkie m. 


W tym oolu poozta jedno-konna, dotąd oxtery razy tygo- 
dniowo między Starym Sączom a Krościenkiom przes Łącko 
i napowrót, tudzież pocztą jedno-konna, dotąd trzy razy ty- 


z Krakowa do Przeworska | 
Pociąg osobowy N 1. Pociąg mioszany Ń.3. 


godniowo między Krościenkiom a Szozawnicą i nąpowrót kur- 
e a od Stacya Stacya 
dnia 15 Czerwca do dnia 15 Września 1860 | ____ r. AS 
i i Kraków - « * Prz k . . jprsed poč| 
codziennie Biersanów. . - Zaout „...] 9] 36 a 4 See rm 
a to w następującym porządku kursowąó będzie: Podłężo Rzeszów - - .| 10 | 10 
ze Starego Sqoza do Krosoienka e da pnan Teenan i „. 10 a | « ie rs m 
o gods. 1 min, 30 s poładnia, o godz, 7 min. 25 wieczór. | gzoświna. | pany APARRA E 130 23 36 | 3 | 38 
z Krościenka do Szozawnicy Bogumiłowice , Dębica . . . -f 11 | 43 | 48 3| 4| 13 
o gods, 7 min. 45 wieczór, o gods. 8 min. 30 wieczór. | Tarnów. . . . - Czarna . . « * n x | Z = r z 
że Szczawnicy do Krościenka >> wzi m Boz 1 po © e u| 5 | 45 
o godz. 6 min. 15 wieczór. o godzinie 7 wieczór. r recz Z Mowienc: > 26 TI 33 23 | 6 | 30 
z Krościenka do Starego Sącza Będzissów. . . . 1 | 53 58 55) 7) 3 
o godzinie 36j z rana. o godz, 10 rano. Przoiana. . . „| 32) 5, 2 | e7 | 11 | 28 | 11 | 31 || Kłaj.. . . . . 3 = 38 : z 
Z ok. Dyrokoyi poozt galicyjskich. Bierasańw 3 46 4 sl 6 
Lwów dnia 31 Maja 1860. OD "porodu a Kraków . . 3 | 24 | wieczór 
ONCE s Krakowa x Wieliczki s Niepołomie z Wieliczki 
do Wieliczki do Niepołomie do Wielienki do Krakowa 


Pociąg mieszany Nr. 1%. (Poo. mies. N. 18 podł. potrzeby, 
b Booman 24 r: siej | = 


zy- - 


=c 


Inserat y. 


ce . | po poł.| 


pre- K 


TYGODNIK KATOLICKI 


5 w Grodzisku przesemnie wydawany, F$ 
S$ donoszę, iż skoro otrzymam debit E$> 
ża pocztowy w c. k. monarchii Austrya- P> 
S&N ckićj, 0 tem niezwłocznie dziennikami pe 
4 doniosę. Tymczasem przysyłanćj mi FR 
29 prenumeraty wprost na moje ręce i dla Rẹ 
przepisów pocztowych i dla regulami- pęt 
x nu celnego przyjmować nie mogę. e 
Grodzisk w W. Ks. Poznańskiem 
2) dna 680 Czerwca 1860 r. 

X. Prusinowski. PÈ 


Kraków. . . a 

po | Biermanów . . 22 | 11 | 25 |Biorsanów 3 | 40] € | 13 HP 

MO | Wieliezka . . [11 | 40|prs.poż.|Podłęże . - - dt wieczór 
Aiepołomi66 . 


MJ WW ZB GG ZA 
Pociąg osob. N. 1 zostaje w związku z poc. x Wiednia, Berna, Ołomuńca, Opawy, Bilska, Granicy i Mysłowie 
dto dto Nr. 2 dto dto dto do Wiednia, Berna, Ołomuńca, Opawy, Bilska. 
Mieszane pociągi Nr. 18 i 19, odchodzą według potrzeby. 
Od e. k. nprzywii. zgalicyjskićj kolei Marola Ludwika. 


Nauczycielka. 


Osoba młoda, ukończywszy kurs nank w zakładz'e naako- 
wym, posiadająca język franonski, niemiecki i muzykę, ży- 
ozy sobie przyjąć obowiązek 


NAUCZYCIELKI 


do młodych panienek tu w mieście lub na wsi, 
Bliższą wiadomość można powziąść przy ulicy Mikołajskićj 
w domu pod Nr. g$3 na I piętrzo. (601-1-3) 


W ysprzedaż zupełna 
Towarów Galanteryjnych 


W HANDLU 
A. Finbilda i Syna 
na KAZIMIERZU. 


Podpisany ma zaszczyt donieść szanownej 


%8] Publiczności, iż z dniem 25 Czerwca 


7! 


Pat rek Sur. HB 
r. b. rozpocznie się w Hand'u jego na Ka- 
0 a astrze. zimierzu pod Nr. 890 wysprzedaż zupełna| Jd. BENSDORFFA 
Rozprawa pana Kornela Krzeczunowicza | wszelkich towarów galanteryjnych, Porcela- W KRAKOWIE 


w Rynku Głównym, 
świeżo zaopatrzony został w Książki do Nabożeń- 
stwa, to jest polskie, niemieckie i francuskie; Wzory Juliena 
Ferogla Verneta, Kalama, Huberta, Jakoba, Adama, Akwa- 
rolle, Obrazy Świętych i koronkowe; posiada także Prasę do 
wytłaczania litor, nazwisk, firm i biletów wizytowych. Pa- 


ny, Zegarków srebrnych i złotych, Wyro- 

bów złotniczych, Dywanów angielskich i szko- 

ckich miżćj cen fabrycznych. 
(604-1-3) A. Binbild i Syn. 


są Meble wiedońskie, Obrazy i Porcelana z powodu wyjazdu 
do sprzedania. — Wiadomość w Księgarni. (450-3) 


jest do nabycia w kancelaryi Towarzystwa 
gospodarskiego, egzemplarz po 50 kr. w. a. 

Członkowie Towarzystwa, którzy przy- 
padłą wkładkę roczną uiścili, otrzymają za 
zgłoszeniem się do kancelaryi Towarzystwa po 
jednym egzemplarzu téj Rozprawy bezpłatnie. 


Lwów 280 Czerwca 1860 r. (560-3) 


pierów listowych 100 i kopert cd 1 sēr. do 3 złr. 60 cont., 
takżo Różąńco, Medaliki, Papiery rysunkowe, Wyszycia do 
pugilaresów, Obrazki olejno na blasze, Pióra, Lak, Ołówki, 
różnego rodzaja Ramki do fotografij, Krucyfiksy, Obrazki pla~ 
(376-12) 


styczne i tym podobne galantorye. 


Król. pruskiego fizyka obwodowego 


Doktora Ba O C H QM 


KRYSTALICZNE 


CUKIERKI ZIOŁOWE 


sprzedają się 


(934-09-12) 


Dla zapobieżenia 
omyłkom, pilnie 
zważaó należy, że 


Ą > k krystaliczne 
niezmiennie w pudełkach oryginalnych po 3% i JO mikr. w. austr- (ukisk> sidówe 
CUKIERKI te ZIOŁOWE Doktora KQCHA z najwłaściwszych soków, ziół i roślin w połączeniu z pewna Częścią Dr. Kocha 


| cukru krystalicznego w jedną masę ścięte, wykazują się == jak to udowodniają zdania najpoważniejsze — jako łagodzące i ko- 
jace w kaszlu, chrypcę, drapaniu w gardle, zaflegmieniu itd., a z powodu zawartego w nich utworu soków zio- 
| owych i pierwiastków słodkich, skutecznie wpływają na utrzymanie czystości, świeżości i giętkości organu mowy. Różnią Się one 
i nietylko tymi prawdziwie zbawiennymi przymiotami bardzo korzystnie od zachwalanych często tak zwanych tabliczek na 
piersi, Pate pectoral itd., ale przez to szczególnićj odznaczają się od tych wyrobów, że organa trawiące łatwo je ZMOSZĄ, a po 
długiem nawet użyciu swojem nie tworzą i nie pozostawiają uciążliwości żołądka, ani téż kwasów zamulenia. 


gF Jedyny skład na Hiraków u Józefa Bartla, tudzież; 


w BIAŁEJ u Józefa Bergera i Karola Demskiego — w BOCHNI u Niedzielskiego — w BRODACH u Neumanna Kornfelda — w BUSKU, u Aptekarza Piotra 
Nostorowicza — w CZERNIOWCACH u Ign. Schnircha i T. Zacharyasiewicza — w DOBROMILU u Antoniego Grotowskiego — w GORL ZAC u aptekarza 
Walerego. Rogawskiego — w GURAHUMORZE u Karola Laisera — w JAROSŁAWIU u Ignacego Bajana — w JAŚLE u apt. Ign, TOKSSIEWiczą — w KO- KOWWZWWUNWWNĘ 

u Jórefa Kleina, Bonifacego Stillera i Frane. Tomanka i Syna.— w LISKU u apt. Rob, 


w podłużny ch 
tylko pudełkach są 
pakowane, a białe 
ich etykiety bru- 
matnom pismem ; 


ŁOMYI u S. Wioselberga — w KOMARNIĘ u aptekarza Aleksandra Emperlo — wo LWOWIE 
Barańskiego — w MYŚLENICACH u Jakóba Dzięgiolowskiego — w NOWYM-TARGU u Karola Laura — w PRZEMYŚLU u Edwarda „m alskiego— w RZESZOWIE u Ign. Schai- 
tera i Spółki — w SAMBORZE u J. Rosenhoimą — w SADOGÓRZE u aptekarza Aloksandra Grabowicza — w SANOKU u Jana Jak^oza — w SĘDZISZOWIE u Jana Kownackio- 


w STANISŁAWOWIE u A. Tomanka . — w TARNOWIE u Józefa Jahna — 


. Germanna — w ŚNIATYNIE u Marcellego Niemozewskiego — KAC 
Franciszka Foltina— w ZALESZCZYKACH u Jósofa Kodrębskiego — w ZŁOCZOWIE 


0 — STRYJU u aptekarza 
= M liwki — w TURCE a A. Czyrniańskiego — w WADOWICACH u 


w TARNOPOLU u Marcina 


wissa s fam., Marya Chojuaoka, Frano. Popiel, Antoni Biel- 
BEI Waży Miarastomeki Sa dikt jeny | = nnr OSTRZEŻENIA MG NE S 

Milżeoki ob. do Iwonioza. an Jan ski urzednik SPOS: r w ? 
do Ja Antoni danesi, Todonaa Goskolski, Władysław x > TEOROLOGICZ przedaż Dóbr! 

rowniąki, Apolinary Wisłocki wł. r oyi. Ma- mi tepł 
l Wbdaa ok a Fong do Wiednia Moony Św | ma amia |umme | Dobra Mechlińskie 
topgłk Mierski wł. dóbr do Niemiec. 3 a NIEBA pnapawiatrine fat r rE 
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